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Urząd miejski w Tarnow-
skich Górach przedstawił 
szczegóły dotyczące budo-
wy nawierzchni parkingu 
pomiędzy ulicami Sienkiewi-
cza, Strzelecką i Sobieskiego. 
Roboty mają rozpocząć się 
niebawem. Co z wielopozio-
mowym parkingiem, który 
miał zostać zbudowany w 
tym miejscu? Jego powsta-
nie magistrat zapowiadał od 
wielu lat.

Czytaj – str. 2

W NUMERZE

PROTESTUJĄ 
NA UL. ZAGÓRSKIEJ
▶ Do środy, 30 lipca, w go-
dzinach 10-14, będzie trwała 
ogólnopolska akcja protestacyj-
na organizowana przez Związek 
Zawodowy Maszynistów Kole-
jowych w Polsce. Manifestacje 
zaplanowano w 17 lokalizacjach 
w całym kraju. Jedną z nich będą 
Tarnowskie Góry, gdzie prote-
stujący zapowiadają blokadę ul. 
Zagórskiej 70.

Czytaj – str. 2

KIEDY RUSZY PRZEBUDOWA 
DWORCA AUTOBUSOWEGO?
▶ ZTM planuje przebudowę 
dworca autobusowego w Tar-
nowskich Górach. Nie wiadomo 
jeszcze, na jakie utrudnienia na-
potkają w związku z tym pasa-
żerowie. 

Czytaj – str. 3

TAK POŻEGNALI KIEROWCĘ 
PKM ŚWIERKLANIEC
▶ Po trzech dekadach pracy jako 
kierowca autobusowy Mariusz 

Zioło oficjalnie zakończył swo-
ją karierę zawodową w PKM 
Świerklaniec. Z okazji przejścia 
na emeryturę pracownicy przed-
siębiorstwa komunikacyjnego 
zorganizowali pożegnanie dla 
wieloletniego kolegi.

Czytaj – str. 3

NIE ŻYJE MOTOCYKLISTA
▶ Zderzyły się osobówka i mo-
tocykl. Niestety, motocyklista 
nie przeżył.

Czytaj – str. 4

PROŚBA MIESZKAŃCÓW 
O DOJŚCIE DO SMART PARKU
▶ Około 200 mieszkańców 
podpisało się pod prośbą do 
inwestora o wybudowanie do-
godnego dojścia do centrum 
handlowego Smart Park w La-
sowicach, dzielnicy Tarnowskich 
Gór.

Czytaj – str. 5

BYŁA JAK POTĘPIONA. 
SPACER PO POTĘPIE 
I OKOLICY

▶ Od kaplicy przez chaszcze nad 
rzekę i potem na grillowanie do 
remizy. 20 lipca odbył się spacer 
historyczno-przyrodniczy po 
Potępie i okolicy.

Czytaj – str. 9

PAMIĘCI WYBITNEGO 
TARNOGÓRZANINA
▶ W tym roku minęła 120. rocz-
nica śmierci prof. Carla Wer-
nickego, wybitnego neurologa 
i psychiatry. 17 lat temu na mu-
rach kościoła Zbawiciela, w któ-
rym został ochrzczony, odsło-
nięto upamiętniającą go tablicę. 

Czytaj – str. 11

MATYLDA PODOLSKA 
ZDOBYŁA SREBRO W IRLANDII
▶ W poprzedni weekend w Irlan-
dii odbyły się Mistrzostwa Europy 
OCR na dystansie 400 metrów. 
W zawodach nie zabrakło silnej 
reprezentacji Polski, a w niej Ma-
tyldy Podolskiej z Tarnowskich 
Gór, która wywalczyła aż trzy 
medale w różnych konkurencjach.

Czytaj – str. 14

Plan przebudowy nawierzchni placu, która ma się rozpocząć w sierpniu oraz wizualizacja wielopoziomowego parkingu przedstawiona 3 lata temu przez urząd miejski 

w Tarnowskich Górach

JAROSŁAW MYŚLIWSKI

Zaskarżona uchwała zo-
stała podjęta przez 

radę powiatu pod ko-
niec kwietnia. Wcze-
śniej pojawiły się 

plotki o planach utwo-
rzenia u nas ośrodka dla 

imigrantów, a jako miejsce 
wymieniano pałac w Łubiu. 
Obiekt jest w złym stanie, po-
wiat zamierza go sprzedać. 

Władze powiatu dementowa-
ły informacje o rzekomym 
ośrodku dla imigrantów. 

Mimo tego pod obrady 
rady tra� ł projekt uchwały „w 
sprawie wyrażenia sprzeciwu 
wobec relokacji nielegalnych 
imigrantów na terenie powia-
tu tarnogórskiego tzw. „Paktu 
Migracyjnego””. Żaden z rad-
nych nie zagłosował prze-
ciw, przy poparciu 14 głosów 
uchwała została przyjęta. 

Zenon Lis uważa, że rad-
ni powiatu tarnogórskiego 
złamali prawo. Jak napisał 
w skardze do Wojewódzkie-
go Sądu Administracyjnego 
w Gliwicach, przekroczyli 
swoje kompetencje, gdyż 
w zakresie zadań samorządu 
powiatowego nie leży roz-
strzyganie spraw dotyczących 
migracji, prawa azylu, cudzo-
ziemców.

Dokończenie na str. 2

Sąd, imigranci 
i rada powiatu
Zenon Lis zaskarżył uchwałę rady powiatu 
tarnogórskiego w sprawie imigrantów. Domaga 
się stwierdzenia jej nieważności. Wojewódzki Sąd 
Administracyjny w Gliwicach odrzucił skargę. 
Co na to Zenon Lis?

Miał być wielopoziomowy 
parking, będzie asfalt z geokratą

eprasa.pl bd4185fc4b



29 lipca 20252

gwarek.com.pl

INFORMACJE

Tygodnik Wydawniczej Spółdzielni Pracy �Gwarek Śląski�. Redaguje zespół. Redaktor naczelny: Jarosław Myśliwski. Adres redakcji: ul. Piastowska 15/4, 42-600 Tarnowskie Góry. Biuro ogłoszeń czynne:

poniedziałek 8-15, wtorek, środa, czwartek 9-16, piątek 9-15. Telefony: redaktor naczelny, sekretariat: 32-285-26-61, 666-388-953. E-mail: gwarek@gwarek.com.pl, reklama@gwarek.com.pl. Adres strony internetowej: 

gwarek.com.pl. Materiałów niezamówionych nie zwracamy. Za treść ogłoszeń redakcja nie odpowiada. Druk: Polska Press Sp. z o.o., Oddział PoligraÞ a, Drukarnia w Sosnowcu. 

Projekt graÞ czny: Agora GraÞ ka

�Gwarek�� nr 30 (3484), rok LXVII, INDEKS 359599, ISSN 0209-0368, nakład: 4.000 egz.

reklama

Według przedstawionych 

w czwartek przez urząd miej-

ski w Tarnowskich Górach 

planów, budowa nawierzchni 

parkingu ma rozpocząć się 

w sierpniu, a zakończenie 

planowane jest na koniec li-

stopada.

Na parkingu w centrum 

Tarnowskich Gór zaplanowa-

no 107 miejsc postojowych 

oraz 4 dodatkowe przysto-

sowane dla osób niepełno-

sprawnych. 

Będą tam:

– drogi asfaltowe, 

– miejsca postojowe wyło-

żone przepuszczającą wodę 

geokratą, 

– zielone wyspy z miejscem 

na drzewa i krzewy pomiędzy 

miejscami parkingowymi. 

Budowa parkingu za urzę-

dem w Tarnowskich Górach 

zostanie podzielona na dwa 

etapy:

– część tylna (północna), 

położona wyżej,

– część od strony ulicy So-

bieskiego.

Co z wielopoziomowym 
parkingiem?

Burmistrz  Arkadiusz 

Czech zapowiadał, że w tym 

miejscu powstanie parking 

wielopoziomowy. Jesienią 

2022 r. magistrat zaprezen-

tował wizualizację obiektu. 

Podano, że miasto chce wy-

budować wielopoziomowy 

parking, razem z prywat-

nym partnerem. Na czte-

rech kondygnacjach miało 

znaleźć się 320 miejsc po-

stojowych. 

„Uporządkowanie placu 

nie oznacza, że plany doty-

czące budowy w tym miejscu 

parkingu wielopoziomowe-

go nie zostały zarzucone. 

Po zmianie przepisów doty-

czących obowiązku budowy 

miejsc schronienia dla lud-

ności w tego typu obiektach, 

koncepcja budowy parkingu 

musi zostać dostosowana do 

wymogów nowego prawa” – 

tłumaczy się urząd miejski 

w Tarnowskich Górach.

JAROSŁAW MYŚLIWSKI

Miał być wielopoziomowy parking, 
będzie asfalt z geokratą

Dokończenie ze str. 1
Zenon Lis uznał także, 

że radni powiatowi weszli 

w uprawnienia należące do 

administracji rządowej. Jego 

zdaniem naruszono art. 31 

i art. 32 Konstytucji Rzeczypo-

spolitej Polskiej, tj. prawa do 

poszanowania ochrony wol-

ności człowieka i równości 

wobec prawa oraz zakaz dys-

kryminacji jednostki poprzez 

podjęcie uchwały wraz z za-

łącznikiem w treści sprzecz-

nej do wskazanych przepisów 

Konstytucji RP. 

„W oparciu o  wskazane 

w sentencji zarzuty, wnoszę 

o stwierdzenie nieważności 

zaskarżonej uchwały w ca-

łości, względnie o uchylenie 

zaskarżonej uchwały w ca-

łości” – napisał Zenon Lis. 

Domaga się także zasądzenia 

od powiatu „zwrotu kosztów 

niezbędnych do celowego do-

chodzenia swoich praw”.

Wojewódzki Sąd Admi-

nistracyjny w Gliwicach od-

rzucił skargę. „W pierwszej 

kolejności wskazać należy, że 

zaskarżona uchwała wydana 

została w ramach przysługują-

cej Radzie Powiatu kompeten-

cji” – podano w uzasadnieniu. 

Uznano także, że Zenon Lis 

nie wykazał, aby zaskarżona 

uchwała naruszała jego inte-

res prawny, tym samym nie 

był uprawniony do złożenia 

skargi. 

Postanowienie sądu sko-

mentowała we właściwy so-

bie sposób Barbara Dziuk: „W 

Wojewódzkim Sądzie Admi-

nistracyjnym została skarga 

oddalona w postępowaniu do-

tyczącym uchwały blokującej 

nielegalną imigrację w powie-

cie tarnogórskim, którą złożył 

mieszkaniec TG. Uchwałę 

w imieniu klubu Prawo i Spra-

wiedliwość złożyłam do biura 

rady jako jeden z pierwszych 

samorządów w Polsce. Dzię-

kuję moim kolegom klubo-

wym Piotrowi Krokowi i Ja-

nowi Grycowi, że dzięki nim 

mogę prężnie działać dla re-

gionu i Polski” – napisała. 

– Zamierzam się odwołać 

od postanowienia WSA – za-

powiada Zenon Lis.

JAROSŁAW MYŚLIWSKI

Sąd, imigranci i rada powiatu

Do środy, 30 lipca, w godzinach 
10-14, będzie trwała ogól-
nopolska akcja protestacyjna 
organizowana przez Związek 
Zawodowy Maszynistów Kole-
jowych w Polsce. Manifestacje 
zaplanowano w 17 lokaliza-
cjach w całym kraju. Jedną 
z nich będą Tarnowskie Góry, 
gdzie protestujący zapowiada-
ją blokadę ul. Zagórskiej 70.

Jak zapowiadają organizato-

rzy, protest to odpowiedź na 

antykolejową politykę rządu 

oraz postępującą degrada-

cję kolejowych przewozów 

towarowych, czego najbar-

dziej widocznym przykła-

dem ma być dramatyczna 

sytuacja w spółce PKP CAR-

GO S.A.

–  Rząd systematycz-

nie wypycha kolej z  ryn-

ku, faworyzując transport 

drogowy. To polityka krót-

kowzroczna,  szkodliwa 

gospodarczo i społecznie, 

a także niebezpieczna dla 

środowiska – mówią kole-

jarze. 

Związkowcy zarzuca-

ją władzom brak realnych 

działań na rzecz wsparcia 

ekologicznego transportu 

kolejowego. Podkreślają, że 

w Polsce aż 90 proc. dróg 

dla transportu kołowego 

jest bezpłatna, podczas gdy 

kolej zmaga się z  jedny-

mi z najwyższych opłat za 

dostęp do infrastruktury 

w Europie, a także z rekor-

dowymi stawkami za ener-

gię trakcyjną.

W ostatnich miesiącach 

maszyniści wielokrotnie 

apelowali do Ministerstwa 

Infrastruktury o zmiany, ale 

– jak twierdzą – spotkali się 

z lekceważeniem. Teraz wy-

chodzą na ulice, by walczyć 

o przyszłość kolei, miejsca 

pracy i uczciwe zasady kon-

kurencji w transporcie.

(MIR)

Protestują na ul. Zagórskiej

Sąd uznał także, że 
Zenon Lis nie wykazał, 
aby zaskarżona uchwała 
naruszała jego interes 
prawny, tym samym nie 
był uprawniony do złoże-
nia skargi. – Zamierzam 
się odwołać od postano-
wienia WSA – zapowiada 
Zenon Lis.
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FAKTY I LUDZIE

JAROSŁAW MYŚLIWSKI 

We wtorek wieczorem 
na przystanku Stare 

Tarnowice Pętla od-
było się pożegnanie 
jednego z  kierow-
ców autobusu PKM 

Świerklaniec. Współ-
pracownicy podkreślają, 

że Mariusz Zioło cenił sobie 
w pracy dobre relacje, obda-
rzał uśmiechem i dobrym 
słowem. Jego koledzy i kole-
żanki, organizując pożegna-
nie, chcieli przypomnieć 
mu, że relacje zrodzone 
w PKM nie kończą się z mo-
mentem zakończenia pracy. 

31 lat za kierownicą 
autobusów komunikacji 
publicznej

Mariusz Zioło rozpoczął 
pracę w PKM Świerklaniec 
w 1994 roku, kierując auto-
busem marki Ikarus. W ciągu 
trzech dekad prowadził auto-
busy różnych marek, w tym 
MAN, Solaris, Volvo oraz 

Neoplan. Kierowca był świad-
kiem modernizacji taboru, 
która znacząco poprawiła 
bezpieczeństwo i komfort 
podróżowania pasażerów.

Praca kierowcy autobusu – 
wyzwania i satysfakcja

Pracę za kółkiem Mariusz 
Zioło określa jako satys-
fakcjonującą, ale również 
pełną wyzwań i nieprzewi-
dywalnych sytuacji. Eme-
rytowany kierowca szcze-
gólnie ciepło wspomina 
współpracę z podopieczny-
mi Stowarzyszenia „Serdecz-
ni” z Tarnowskich Gór.

Mariusz Zioło podkre-
śla, że proste „dziękuję” ze 
strony pasażerów na koniec 
przejazdu potrafi poprawić 
humor na cały dzień.

Na emeryturze
Jakie emocje towarzyszyły 

Mariuszowi Zioło na koniec 
tak długiej przygody z PKM? 
Poczucie spełnienia i dobrze 
wykonanego zadania. Koń-

czy się pewien etap, teraz 
pora na realizację swoich 
pasji, odpoczynek oraz czas 
z rodziną. 

Rady dla młodych 
kierowców autobusów

Doświadczony kierowca 
PKM Świerklaniec przeka-

zuje młodszym kolegom 
istotną radę: podkreśla, 
że kierowcy autobusów 
pełnią rolę „kapitanów na 

pokładzie” i ponoszą od-
powiedzialność za bezpie-
czeństwo wszystkich pasa-
żerów.

TAK POŻEGNALI KIEROWCĘ 
PKM ŚWIERKLANIEC
Po trzech dekadach pracy jako kierowca autobusowy Mariusz Zioło oficjalnie zakończył swoją karierę zawodową w PKM 
Świerklaniec. Z okazji przejścia na emeryturę pracownicy przedsiębiorstwa komunikacyjnego zorganizowali pożegnanie 
dla wieloletniego kolegi.

We wtorek wieczorem na przystanku Stare Tarnowice Pętla odbyło się pożegnanie jednego z kierowców autobusu PKM Świerklaniec
 FOT. ARCHIWUM ZTM

ZTM planuje przebudowę 
dworca autobusowego w Tar-
nowskich Górach. Nie wiado-
mo jeszcze, na jakie utrud-
nienia napotkają w związku 
z tym pasażerowie. 

Prace mają się rozpocząć 
w sierpniu. Chodzi o udo-
godnienia dla osób z niepeł-
nosprawnościami, powstaną 
m.in. ścieżki naprowadzają-
ce do peronów dla osób nie-
dowidzących i niewidomych. 
Do tego dochodzą zmiana 
geometrii najazdów autobu-
sów na stanowiska nr 5 i 6, 
tak aby autobusy mogły do-
jeżdżać do krawędzi peronu 
oraz nowe oznakowanie po-
ziome i pionowe.

– Skala utrudnień dla 
pasażerów nie jest jeszcze 
znana, ale zapewniamy, że 
naszym priorytetem podczas 
wykonywania prac remonto-

wo-modernizacyjnych będzie 
utrzymanie wysokiego pozio-
mu bezpieczeństwa naszych 
pasażerów oraz ich komfort 
podróży – podkreśla Michał 
Wawrzaszek, rzecznik praso-
wy ZTM.

Jak już pisaliśmy, od 28 
lipca z dworca autobusowego 
nie będzie mogła korzystać 

firma GTV Bus, przystanek 
początkowy i końcowy bę-
dzie na parkingu marketu 
Carrefour.

Zapytaliśmy ZTM, czy fak-
tycznie chodzi tylko o kwe-
stię przebudowy, czy to po-
kłosie ciągnącego się już od 
dłuższego czasu sporu o to, 
czy autobusy prywatnej fir-

my mogą wjeżdżać na tarno-
górski dworzec. 

– Przebudowa dworca jest 
najważniejszym powodem, 
dla którego firma GTV Bus 
nie będzie mogła z niego ko-
rzystać. Umożliwienie temu 
przewoźnikowi powtórnych 
wjazdów jest sprawą otwartą. 
Prowadzimy rozmowy i dąży-
my do tego, aby po remoncie 
wdrożyć takie rozwiązanie, 
które będzie uwzględniało 
interesy wszystkich zainte-
resowanych stron – mówi 
Wawrzaszek.

Kluczowe znaczenie ma 
przepustowość dworca, któ-
ra zmniejszyła się po urucho-
mieniu linii minibusowych 
(744, 745, 746, 749) oraz po-
stępująca elektryfikacja ko-
munikacji miejskiej, m.in. 
zainstalowane ładowarki dla 
autobusów.
AGNIESZKA RECZKIN

Kiedy ruszy przebudowa dworca autobusowego?

Przebudowa dworca autobusowego w Tarnowskich Górach ma 

ruszyć w sierpniu
 FOT. ARCHIWUM GWARKA

Sceny jak z komedii, ale skut-
ki mogą być bardzo poważne. 
We wtorek przed południem 
na ulicy Wolności w Zbrosła-
wicach doszło do zaskaku-
jącej interwencji drogówki. 
57-letnia kobieta kierująca 
mercedesem została zatrzy-
mana do rutynowej kontroli 
i... gdy próbowała zaparko-
wać swój samochód, nagle 
– ku zaskoczeniu policjantów 
– wjechała w ich radiowóz.

Choć kolizja nie była groźna, 
od razu było widać, że coś 
jest nie tak. Prawda wyszła 
na jaw po dmuchnięciu w al-
komat.

Funkcjonariusze z dro-
gówki szybko wyczuli, że 
kobieta może być nietrzeź-
wa. Po badaniu alkomatem 
wszystko było jasne – ponad 

2 promile alkoholu w orga-
nizmie! 

Mandat, sąd i możliwa kara 
więzienia

Za kolizję z  pojazdem 
służbowym została ukarana 
mandatem. Ale to dopiero 
początek jej problemów. Te-
raz kobieta stanie przed są-
dem, który może orzec karę 
do 3 lat więzienia oraz prze-
padek samochodu, którym 
kierowała.

Alkohol za kierownicą to 
śmiertelne zagrożenie. Po-
licja po raz kolejny apeluje: 
nie wsiadajmy za kółko po 
alkoholu. To nie tylko groźba 
utraty prawa jazdy czy samo-
chodu. To zagrożenie życia 
– swojego i innych uczestni-
ków ruchu.
(MIR)

Wjechała w radiowóz. Miała 
dwa promile

eprasa.pl bd4185fc4b
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NA SYGNALE

KRONIKA POLICYJNA
ZA SZYBKO AUTOSTRADĄ
▶ Wieszowa. 28.07 na autostradzie A1 kierowca bmw, 
38-latek z Tarnowskich Gór, nie dostosował prędkości do 
warunków na drodze, stracił panowanie nad autem i ude-
rzył w bariery energochłonne. Później bmw uderzyło jesz-
cze w przejeżdżające prawym pasem autostrady dostawcze 
iveco, którym kierował 49-latek z powiatu myszkowskiego. 
Ratownicy medyczni przebadali wszystkich uczestników 
zdarzenia, jednak żaden z nich nie wymagał transportu do 
szpitala.
▶ Świętoszowice. 28.07 w nocy, też na A1, 45-letni mieszka-
niec Raciborza jechał za szybko fordem i uderzył w bariery. 
W samochodzie było 5 pasażerów, na szczęście nikomu nic 
poważnego się nie stało. Skończyło się na uszkodzeniach 
auta i 24 metrów barier.
▶ Ożarowice. 27.07 za mocno pedał gazu w seacie docisnął 
28-latek z Częstochowy. Efekt ten sam – utrata panowania 
nad autem, poślizg i uderzenie w bariery energochłonne. 
UKRADŁ 8 OPAKOWAŃ KAWY
▶ Miasteczko Śląskie. 25.07 w markecie Biedronka przy ul. 
Woźnickiej na gorącym uczynku wpadł 40-letni piekarzanin. 
Wziął 8 opakowań kawy wartych prawie 750 zł i chciał wyjść 
bez płacenia za nie. Złapał go pracownik ochrony. Ze wzglę-
du na wartość łupu, sprawa będzie miała finał w sądzie.

POŻAR W CENTRUM MIASTA

Policjanci z Tarnowskich Gór 
ustalili okoliczności zderzenia 
elektrycznej hulajnogi z sa-
mochodem osobowym. Do 
zdarzenia doszło we wtorek 
na skrzyżowaniu ulic Sobie-
skiego i Strzeleckiej w Tar-
nowskich Górach. 

– Pracujący na miejscu zda-
rzenia policjanci ustalili, 
że 18-letnia mieszkanka 
Radzionkowa, podróżując 
skodą, w trakcie manewru 
skrętu w  ulicę Strzelecką 
najechała na 54-letniego tar-
nogórzanina, który na elek-
trycznej hulajnodze jechał 
drogą dla rowerów – infor-
muje podkom. Kamil Kubi-
ca, rzecznik policji w Tar-
nowskich Górach.

R a t o w n i c y  m e dyc z n i 
przetransportowali poszko-
dowanego do szpitala na 
dalsze badania. Zarówno 
kierująca, jak i mężczyzna 
na hulajnodze byli trzeźwi.

– Po kilku godzinach od 
zdarzenia okazało się, że 
mężczyzna po badaniach 
wyszedł ze szpitala, dlatego 
zdarzenie zostało zakwali-
fikowane jako kolizja dro-
gowa, za którą sprawczyni 
została ukarana mandatem 
w kwocie 1,5 tysiąca złotych, 
a  do jej konta policjanci 
przypisali 10 punktów kar-

nych – dodaje rzecznik po-
licji w Tarnowskich Górach.

To kolejne w  ostatnich 
dniach zdarzenie, gdzie po-
szkodowanym była osoba 
jadąca na elektrycznej hulaj-
nodze. Policja apeluje o stoso-
wanie się do przepisów prawa 
ruchu drogowego, baczne ob-
serwowanie swojego otocze-
nia i rozsądek. (MIR)

Potrącony na hulajnodze

Po kilku godzinach od zdarzenia okazało się, że mężczyzna po 

badaniach wyszedł ze szpitala
 FOT. JAROSŁAW MYŚLIWSKI

Zderzyły się osobówka i mo-
tocykl. Niestety, motocykli-
sta nie przeżył.

Do śmiertelnego wypadku 
doszło we wtorek, 22 lipca, 
na ul. Powstańców w Woj-
sce. Ze wstępnych ustaleń 
policjantów wynika,  że 
33-letni mieszkaniec Woj-
ski skręcał mercedesem 
w polną drogę i nie udzielił 
pierwszeństwa nadjeżdża-
jącemu z przeciwka moto-
cykliście – 49-latkowi, też 
z Wojski.

Motocyklista próbował 
uniknąć zderzenia, ale nie 
udało się. Na miejscu lądo-
wał śmigłowiec Lotniczego 
Pogotowia Ratunkowego, 
jednak mimo podjętych 
czynności ratunkowych ży-
cia 49-latka nie udało się 
uratować.

Policjanci pod nadzorem 
prokuratora będą ustalać do-
kładne okoliczności i przy-

czyny tego tragicznego zda-
rzenia. Policjanci informują, 
że od 18 czerwca do 22 lipca 

na śląskich drogach zginęło 
już 11 osób. Apelują o rozwa-
gę na drogach. (ESP)

Nie żyje motocyklista

Motocyklista próbował uniknąć zderzenia, ale nie udało się
 FOT. ARCHIWUM POLICJI

Pożar wybuchł we wtorek, 22 lipca, na podwórku budynku miesz-
kalnego przy ul. T. Królika w Tarnowskich Górach. Doszło do nie-
go prawdopodobnie w efekcie nieostrożnego obchodzenia się z 
ogniem. Paliły się dwa motorowery, dwa rowery oraz odpady z 
płyt meblowych. To wszystko znajdowało się blisko budynku go-
spodarczego. Strażacy ugasili pożar. Na szczęście nikomu nic się 
nie stało i skończyło się na stratach materialnych. (ESP)
 FOT. AGNIESZKA RECZKIN

W Biedronce przy ul. Siewier-
skiej w Tarnowskich Górach 
zatrzymano w środę złodzieja, 
który ukradł alkohol. 

39-latek sięgnął po litr wód-
ki za 56 zł i 99 gr. Postanowił 

wyjść ze sklepu, nie płacąc. 
Nie udało mu się, alkohol 
wrócił na półkę, a złodziejem 
zajęli się policjanci. 

– Został ukarany man-
datem w wysokości 500 zł 
– mówi podkom. Kamil Ku-

bica, rzecznik policji w Tar-
nowskich Górach. 

500 zł to najwyższa wyso-
kość mandatu, jaką mogą na-
łożyć policjanci. 

Mandatem w takiej wyso-
kości została ukarana 46-lat-

ka z Tarnowskich Gór, która 
dzień wcześniej, też w Bie-
dronce, ale przy ul. Bytom-
skiej, ukradła alkohol warty 
53 zł. Towar wrócił na półkę, 
a nad kobietą zawisło widmo 
zapłaty 500 zł kary. (MIR)

Ukradł 1 litr wódki. Zastosowano najwyższy wymiar kary

Policjanci z Kalet zatrzyma-
li w środę w nocy kierowcę, 
który z dwóch powodów nie 
powinien prowadzić pojazdu. 
Dalej nie pojechał, jego spra-
wą zajmie się sąd. 

Do policyjnej kontroli doszło 
po północy na ul. O� ar Katy-
nia w Kaletach. 

– Mundurowi skontrolo-
wali 42-latka z Woźnik, któ-
ry podróżował osobowym 
volkswagenem. Okazało się, 

że nie miał on uprawnień do 
kierowania pojazdami, a ba-
danie alkomatem wykazało, 
że prowadził z blisko promi-
lem alkoholu w organizmie 
– informuje podkom. Ka-
mil Kubica, rzecznik policji 
w Tarnowskich Górach.

Z miejsca kontroli 42-la-
tek tra� ł pod opiekę najbliż-
szych, a teraz jego sprawą 
zajmie się sąd. Grozi mu na-
wet do 3 lat więzienia.
(MIR)

Policyjna nocna akcja

We wtorek ochrona w Ca-
storamie w Tarnowskich Gó-
rach zatrzymała na gorącym 
uczynku złodzieja. 60-latek 
będzie musiał tłumaczyć się 
w sądzie. 

Do kradzieży doszło przed 
godz. 10. Złodziej to 60-latek 
z Bytomia. 

– Ukradł kwiatki, dekoder 
i konwerter warte w sumie 
ponad 700 zł – mówi podkom. 
Kamil Kubica, rzecznik policji 
w Tarnowskich Górach. 

Ukradzione przedmioty 
wróciły na sklepowe półki. 
Sprawa kradzieży trafi do 
sądu. 60-latkowi grozi grzyw-
na w wysokości 5 tys. zł. (MIR)

60-latkowi grozi grzywna 
5 tys. zł

W środę przed godz. 16 na 
ul. Bocznej w Tarnowskich 
Górach samochód osobowy 
zderzył się z rowerem. 

Policjanci wstępnie ustalili, 
że do zderzenia osobowego 
mercedesa z 81-letnim ro-
werzystą z Miasteczka Ślą-
skiego doszło w trakcie wy-
przedzania. Wyprzedzany 

rowerzysta, nie sygnalizując, 
rozpoczął na skrzyżowaniu 
manewr skrętu w lewo.

Kierowca mercedesa, 
49-letni tarnogórzanin, był 
trzeźwy. Rowerzysta miał 
w organizmie ponad 0,5 pro-
mila alkoholu. Ratownicy 
medyczni przetransporto-
wali go do szpitala na dalsze 
badania. (MIR)

Rowerzysta tra� ł do szpitala
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Około 200 mieszkańców pod-
pisało się pod prośbą do in-
westora o wybudowanie do-
godnego dojścia do centrum 
handlowego Smart Park w La-
sowicach, dzielnicy Tarnow-
skich Gór.

Chodzi o mieszkańców osie-

dla przy ul. ks. I. Siwca. Do tej 

pory korzystali ze ścieżki do 

marketu Lidl, którą zamknięto 

na czas budowy – co rozumie-

ją. Jednak zastanawiają się, co 

będzie po zakończeniu inwe-

stycji i otwarciu sklepów, co 

planowane jest już w sierpniu.

– Brak dogodnego doj-

ścia – pochylni lub schodów, 

które łączyłoby osiedle przy 

ul. I. Siwca z infrastrukturą 

centrum handlowego w jej 

południowo-zachodnim rogu, 

utrudni nam korzystanie ze 

Smart Parku – przekonują 

mieszkańcy.

Wskazują, że to odcinek 

nieprzekraczający 10 m. 

Schody lub pochylnia ułatwi-

łyby oraz skróciłyby o kilkaset 

metrów dojście do sklepów 

mieszkańcom osiedla przy ul. 

Siwca oraz dalej położonego 

osiedla przy ul. Rozpłochow-

skiej. Dodatkowo łącznik po-

wstałby w miejscu istniejącej 

przed rozpoczęciem budowy 

uczęszczanej ścieżki.

– Połączenie od strony po-

łudniowej jest dłuższe o kilka-

set metrów, co zniechęca do 

korzystania z usług centrum 

handlowego. Natomiast od 

strony wschodniej jest dla 

mieszkańców niemożliwe, 

gdyż osiedle nie ma dostępu 

do zlokalizowanej w pobli-

żu ul. Andersa – zauważają 

mieszkańcy.

– Doceniamy zaangażo-

wanie lokalnej społeczności 

i rozumiemy, jak istotna jest 

kwestia dogodnego dojścia 

do parku handlowego Smart 

Park. Analizujemy możliwość 

wykonania przejścia w suge-

rowanym miejscu – zarówno 

pod kątem technicznym, jak 

i  formalnym. Chcemy rze-

telnie ocenić, czy jesteśmy 

w stanie zrealizować taką in-

westycję w sposób bezpieczny 

i zgodny z przepisami – od-

powiada Joanna Grabowska, 

zajmująca się marketingiem 

w RG Leasing, który jest sta-

łym partnerem inwestora 

Smart Park Poland.

Zapewnia,  że  decyzja 

zostanie podjęta możliwie 

najszybciej. Tymczasem do 

otwarcia centrum handlowe-

go nie zostało już dużo czasu.

Przypomnijmy, że w parku 

handlowym Smart Park będą 

takie sklepy i placówki jak: 

DM drogerie, Action, Pepco, 

Moda for Less, Sinsay, Xtreme 

Fitness, Cukiernia Bindrich, 

Psia Buda.

AGNIESZKA RECZKIN

Prośba mieszkańców o dojście do Smart Parku

Mieszkańcy osiedla przy ul. Siwca nie mają dogodnego dojścia do centrum handlowego Smart Park 

w Lasowicach
 FOT. AGNIESZKA RECZKIN

Ponad 20 tys. zł udało się ze-
brać na leczenie Mai Rachwal-
skiej z Kotów. Mama dziew-
czynki dziękuje wszystkim 
darczyńcom i organizatorom 
kiermaszu zorganizowanego 
podczas sołeckiego festynu.

Kiermasz odbył się 19 lipca. 

– Był to niesamowity dzień 

pełen emocji, pozytywnej 

energii i wspaniałych ludzi. 

Uzbieraliście dla Mai kwotę 

20 662,81 zł. Zawsze powta-

rzam, że nie wiem, jak to robi 

nasza Majka, że przyciąga 

tak fantastyczne osoby, które 

są chętne do pomocy. Jeste-

ście niesamowici – zaznacza 

mama dziewczynki chorują-

cej na zespół Retta Barbara 

Rachwalska.

Dziękuje przede wszyst-

kim Monice Pudykiewicz 

i całej ekipie, która jej poma-

gała. Wspomina także o sołty-

sie Adamie Wandziku, który 

umożliwił zorganizowanie 

kiermaszu na festynie sołec-

kim, OSP Koty oraz o wszyst-

kich darczyńcach, którzy 

przekazali rękodzieło, fanty 

do loterii, vouchery, wypieki 

i wiele innych rzeczy.

Oczywiście nie brakuje 

serdecznych podziękowań 

dla wszystkich, którzy byli na 

kiermaszu i wsparli zbiórkę.

Tym razem mama Mai nie 

mogła się zaangażować w or-

ganizację kiermaszu, gdyż 

sama walczy ze złośliwym 

rakiem piersi i przechodzi 

chemioterapię.

Maja jest uśmiechniętą 

dziewczynką. Niestety cho-

roba zabrała jej umiejętność 

mówienia, używania rąk, 

a od dłuższego czasu trwa 

walka o utrzymanie umiejęt-

ności chodzenia. 

(ESP)

Wielkie serca, wielka pomoc

Fantastyczna ekipa, która zaangażowała się w organizację kiermaszu
 FOT. ARCHIWUM B. RACHWALSKIEJ

WOPR z Tarnowskich Gór 
alarmuje: pilnie potrzebu-
jemy nowego dachu stanicy 
nad zalewem Nakło-Che-
chło.

W stanicy ratowniczej nad 

zalewem pilnie trzeba 

wykonać remont dachu. 

Obecnie przecieka, zagra-

ża sprzętowi i nie spełnia 

warunków, by ratownicy 

mogli skutecznie pełnić 

służbę.

Na niezbędną naprawę 

potrzeba 25 tys. zł. Kto chce 

pomóc ratownikom wod-

nym, może wpłacić dowol-

ną kwotę na konto tarno-

górskiego WOPR-u: BANK 

MILLENNIUM S.A.: 65 1160 

2202 0000 0000 4168 1795, 

tytułem: Darowizna na re-

mont stanicy.

Można też wpłacać pie-

niądze na zbiórkę zorgani-

zowaną na portalu zrzutka.

pl. (ESP)

Zbiórka na dach stanicy

WOPR z Tarnowskich Gór potrzebuje nowego dachu stanicy nad 

zalewem Nakło-Chechło
 FOT. ARCHIWUM WOPR

Kto posprząta? – pyta czytelniczka Gwarka. Baner wisi w Reptach 
Śląskich na ul. Witosa przy zamkniętym TCK

Często dojeżdżam do Tarnowskich Gór i jestem oburzona treścią ba-
neru, który ktoś wywiesił w Bobrownikach Śląskich. Rozumiem kry-
tykę i spory polityków, ale w granicach prawa i szacunku do drugiej 
osoby. Tu moim zdaniem te granice zostały przekroczone i powinna 
się tym zająć policja oraz prokuratura. 
CZYTELNICZKA Z BYTOMIA

Jestem oburzony brakiem kasy biletowej na dworcu kolejowym 
w Tarnowskich Górach. Odsyłanie podróżnych do kupowania 
przez internet czy u konduktora to jakieś nieporozumienie. Czy 
wybierając się gdzieś nad morze, mamy z rodziną iść na peron, 
licząc na to, że w pociągu będą wolne miejsca i to dla wszyst-
kich? A co jak nie będzie? 
W 10-tysięcznej Włoszczowie jest czynna kasa biletowa, a w 
prawie 60-tysięcznych Tarnowskich Górach została zlikwido-
wana kilka lat temu. Wstyd. 
CZYTELNIK Z TARNOWSKICH GÓR
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ZDANIA PODZIELONE

PRZYTYKI Z RYMAMI

W Tarnowskich Górach odbył 
się w sobotę pchli targ. Nie 
wszystkim chętnym tarnogó-
rzanom udało się wystawić, 
zabrakło dla nich miejsca. 
Zajęli je ci, którzy na co dzień 
zajmują się handlem obwoź-
nym. 

Pchli  targ  odbył  s ię  na 
parkingu między ulicami 
Sienkiewicza, Sobieskiego 
i Strzelecką. Mógł przyjść 
każdy i nie płacąc opłaty tar-
gowej, sprzedać niepotrzeb-
ne mu rzeczy. Przynajmniej 
teoretycznie. Mieszkańcy 
Tarnowskich Gór, z którymi 
rozmawiał podczas pchlego 
targu dziennikarz „Gwarka”, 
mówili, że wielu tarnogó-
rzan nie znalazło miejsca na 
wystawienie przedmiotów, 
które chcieli sprzedać. 

„Chciałam z córką sko-
rzystać z  takiej możliwo-
ści, wczoraj spakowałyśmy 
wcześniej przygotowane 
rzeczy i jak się okazało, jest 
tylko jeden mały problem... 
26.07.2025 godzina 6.20 na 

miejscu do tego przezna-
czonym (targ zaczyna się 
od 8) brak miejsc dla osób 
takich jak my! Na miejscu 
wszystko pozastawiane stra-
ganami osób, które na co 
dzień zajmują się handlem 
obwoźnym. Tutaj targ jest 
bez opłat, więc ściąga takich 
delikwentów, którzy rozkła-
dają się na 10 m długości, 
nie dając możliwości skorzy-
stania innym, takim jak my 
– mieszkańcom. Na prośbę, 
żeby trochę ograniczyli swo-
je powierzchnie handlowe, 
obrzucają różnymi epite-
tami (przytaczać nie będę, 
choć bardzo bym chciała, 
żeby dać upust swoim emo-
cjom). Ponadto na parkin-
gu znajdują się samochody, 
które tam zaparkowane były 
od dnia poprzedniego (może 
przydałoby się jakieś ozna-
czenie, że w te dni parking 
ma inną funkcję). Niestety, 
powierzchnia przy urzędzie 
miasta jest w trakcie remon-
tu i dlatego odpada, pani ze 
Straży Miejskiej skrupulat-

nie przegania, bo remont, 
bo musi zostać miejsce na 
przejazd służb. Wszystko 
to rozumiem... albo i nie! 
O godz. 7 wróciłam do domu 
wkurzona na maksa, dziec-
ko popłakane. DRODZY OR-
GANIZATORZY, NIE TAKA 
BYŁA IDEA WYDARZENIA 
I MOŻE BY BARDZIEJ PRZE-
MYŚLEĆ JAK TO ROZWIĄ-
ZAĆ, TO MIAŁO BYĆ DLA 
MIESZKAŃCÓW, A NIE DLA 
HANDLARZY. Powinniście 
Państwo mieć nad tym więk-
szą kontrolę, osoby zajmują-
ce się handlem powinny ko-
rzystać z targu, który jest we 
wtorek i piątek w miejscu do 
tego przeznaczonym” – na-
pisała w mediach społecz-
nościowych tarnogórzanka.
(MIR)

Pchli targ ze zgrzytem

Mógł przyjść każdy i nie płacąc opłaty targowej, sprzedać niepo-

trzebne mu rzeczy. Przynajmniej teoretycznie
 ZDJĘCIA: JAROSŁAW MYŚLIWSKI

Kogoś już nie cieszy, ale może 

komuś innemu wpadnie w oko

Nowy tunel pieszo-rowero-
wy przy ul. Częstochowskiej 
w Tarnowskich Górach został 
otwarty na przełomie 2023 
i 2024 roku. Na posadzce po-
jawiły się już wybrzuszenia, są 
miejsca, gdzie zaczęła się wy-
kruszać. Co na to urząd w Tar-
nowskich Górach?

Otwarty półtora roku temu tu-
nel pieszo-rowerowy koszto-
wał ponad 14 mln złotych. Od 
tego czasu był wielokrotnie 
zalewany, w czasie deszczy 
przepływał przez niego potok 
wody. Skutki zalań są coraz 
bardziej widoczne. W ubie-
głym tygodniu można było 
zaobserwować kałuże pod 
ścianą w tunelu. Na posadzce 
pojawiły się wybrzuszenia, 
są miejsca, gdzie zaczęła się 
wykruszać. Te niepokojące 
symptomy świadczą o postę-
pującej degradacji konstruk-

cji, która miała służyć miesz-
kańcom przez wiele lat.

Problem zalań w rejonie 
ul. Częstochowskiej nie jest 
nowy i występował już przed 
budową tunelu. Jednak fakt, 
że nowa infrastruktura o war-
tości kilkunastu milionów zło-
tych nie została odpowiednio 
zabezpieczona przed podto-
pieniami, budzi uzasadnio-
ne pytania o jakość projektu 
i nadzór nad jego realizacją.

Zwróciliśmy się do urzędu 
miejskiego w Tarnowskich 
Górach, aby zajął stanowisko 
w tej sprawie. 

– Usterkę w tunelu w ra-
mach gwarancji zgłosiliśmy 
wykonawcy. Razem z nim bę-
dziemy analizować przyczy-
nę, sposób naprawy i zapobie-
gania podobnym sytuacjom. 
Wiemy, że mieszkańcy – i ro-
werzyści, i piesi – chętnie 
z tego tunelu korzystają, że 
miejsce ma swoją specyfikę, 
więc zrobimy to jak najszyb-
ciej i przede wszystkim rzetel-
nie – odpowiada Ewa Kulisz, 
rzeczniczka prasowa urzędu 
miejskiego w Tarnowskich 
Górach.
(MIR)

Nowy tunel, a posadzka już 
się kruszy

Na posadzce pojawiły się wybrzuszenia i pęknięcia, są miejsca, 

gdzie zaczęła się wykruszać
 ZDJĘCIA: JAROSŁAW MYŚLIWSKI

BOGACTWO GMINY
Ożarowice zamożna gmina,

Zawsze w rankingach świetnie się trzyma.

Pieniądze przecież w rozwoju służą,

Nie mówmy, że ma forsy za dużo,

Ale że dzierży pośród gmin prymat.

ZMIANA U PANI BARBARY
Dawniej posłanka, a obecnie radna,

Jest w środowisku z różnych akcji sławna.

Teraz skończyło się członkostwo w PiS-ie,

A co się zacznie w radnej życiorysie?

Jak o swój wygląd polityczny zadba?

KŁOPOTY PRZEWOŹNIKA
To już zjawisko dobrze nam znane,

GTV BUS-y wyautowane

Na czas remontu dworca podobno

Lub figę z makiem na końcu zrobią.

PROBLEMY INKUBATORA
W inkubatorze jest kolejny marazm,

Prezes jednostki potrzebny od zaraz.

Choć przedsiębiorczość ogromnie 

 popieram,

Pytam, czy podmiot coś pomoże teraz?

JANINA KAMILEWICZ
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Al. Jana Pawła II można 
już jeździć od jakiegoś 

czasu, ale we wtorek 
zorganizowano ofi-
cjalne, symboliczne 

otwarcie. Tym razem 
obyło się bez przecina-

nia wstęgi.
– Dziękujemy � rmie Dro-

gopol, która wykonała swoją 
pracę bardzo dobrze i przed 
czasem. Dziękujemy też kie-
rowcom za cierpliwość oraz 
pracownikom Zarządu Dróg 
Powiatowych za nadzór nad 
całością – mówił podczas 
oficjalnego otwarcia dro-
gi, 22 lipca, starosta Adam 
Chmiel.

Członek zarządu powiatu 
Dariusz Wysypoł zaznaczał, 
że remont al. Jana Pawła II 
to element planu poprawy 
stanu dróg powiatowych 
i bezpieczeństwa na nich. – 

Prowadzimy prace w każdej 
gminie powiatu tarnogór-
skiego. Dążymy do tego, by 
na żadnej z dróg nie było 
dziur i wybojów – przekony-
wał.

Powiat stara się też pozy-
skać pieniądze m.in. na pra-
ce na ul. Opolskiej w Tarnow-
skich Górach i św. Wojciecha 
w Radzionkowie. Padło też 
pytanie do policjantów, czy 

nowa droga nie kusi kierow-
ców do mocniejszego doci-
śnięcia pedału gazu. Okazuje 
się, że owszem, przekrocze-
nia dozwolonej prędkości się 
zdarzają.

GOTOWA AL. JANA PAWŁA II. 
BĘDZIE CIĄG DALSZY?
Oficjalne otwarcie al. Jana Pawła II na os. Przyjaźń w Tarnowskich Górach już za nami. 
Powiat zapowiada prace na kolejnych drogach.

OÞ cjalne otwarcie al. Jana Pawła II na os. Przyjaźń w Tarnowskich Górach już za nami
 FOT. AGNIESZKA RECZKIN

W środę, 23 lipca, oficjalnie 
otwarto po remoncie ul. Po-
wstańców Śląskich w Tworo-
gu i ul. Wiejską w Nowej Wsi 
Tworoskiej.

Koszt inwestycji to blisko 
3,5 mln zł. Prawie 2 mln zł 
wyniosło dofinansowanie 
z Rządowego Funduszu Roz-
woju Dróg, niecałe 1,3 mln 
zł poszło z budżetu powiatu 
tarnogórskiego, a 300 tys. zł 
– to wkład gminy Tworóg.

– To ważny odcinek dro-
gi powiatowej, który łączy 
Tworóg i Nową Wieś Two-
roską. Inwestycja realnie 
wpływa na bezpieczeństwo 
mieszkańców, a  przede 
wszystkim umożliwia dzie-
ciom bezpieczne dotarcie 
do szkoły – podkreśla woje-
woda śląski Marek Wójcik.

Remont objął 1,7 km dro-
gi. W grę weszły wymiana 
nawierzchni jezdni, chodni-
ków i poboczy, także na mo-

ście nad strugą Blaszynów-
ka. Zakres prac obejmował 
roboty ziemne i brukarskie, 
zagospodarowanie zieleni, 
wydzielenie pasów dla ro-
werów oraz wykonanie no-
wego oznakowania.

–  Dziękuję  samorzą-
dowcom i osobom zaanga-
żowanym w tę inwestycję 
– wspólna praca przynosi 
wymierne efekty – dodał 
wojewoda.
(ESP)

Wojewoda na otwarciu drogi

Koszt inwestycji to blisko 3,5 mln zł
 FOT. ARCHIWUM ŚLĄSKIEGO URZĘDU WOJEWÓDZKIEGO

Urząd miejski w Tarnowskich 
Górach ogłosił przetarg na 
wykonanie modernizacji in-
stalacji grzewczej w budynku 
komunalnym przy ul. Karola 
Miarki 5. 

Kompleksowa moderni-
zacja instalacji obejmuje 
między innymi: wykonanie 
nowej instalacji centralne-
go ogrzewania, ciepłej wody 
użytkowej, wentylacyjnej, 
likwidację dotychczasowych 
pieców, wykonanie instalacji 
elektrycznej oraz oświetle-
niowej.

Wartość zamówienia zo-
stała określona na 338 tys. zł. 
Termin realizacji inwestycji 
wynosi 45 dni od momentu 
podpisania umowy z wyko-
nawcą.

Czy tym razem urzędowi 
uda się znaleźć wykonawcę? 
Przypomnijmy, że niecałe 
dwa tygodnie temu unieważ-
niono przetarg na termomo-
dernizację budynku miesz-
kalnego wielorodzinnego 
przy ul. Odrodzenia 3, 5, 7, 9 
w Tarnowskich Górach. War-

tość zamówienia przekra-
czała 1 mln zł, wykonawca 
miałby 75 dni roboczych na 

przeprowadzenie robót. Nie 
wpłynęła żadna oferta i urząd 
unieważnił przetarg. (MIR)

Czy miasto znajdzie chętną � rmę?

W kamienicy ma zostać zmodernizowana instalacja grzewcza
 FOT. JAROSŁAW MYŚLIWSKI

Można już zgłaszać pomysły, 
jak wydać pieniądze z fun-
duszu sołeckiego w gminie 
Świerklaniec.

Jak informują urzędnicy ze 
Świerklańca, w przyszłym 
roku każde sołectwo bę-
dzie miało do dyspozycji 
64 846,80 zł w ramach fundu-
szu sołeckiego. 

Pieniądze można prze-
znaczyć na konkretne po-
trzeby mieszkańców, np. 
drobne inwestycje, wydarze-
nia integracyjne, poprawę 
estetyki w sołectwach.

Do 30 września w  każ-
dym sołectwie odbędzie się 
zebranie wiejskie, podczas 

którego mieszkańcy zdecy-
dują, jakie projekty zostaną 
wpisane do wniosku. 

Wniosek mogą złożyć: 
sołtys, rada sołecka lub co 
najmniej 15 pełnoletnich 
mieszkańców sołectwa.

– Już teraz można zgła-
szać swoje pomysły sołtyso-
wi lub członkom rady sołec-
kiej. Warto działać wspólnie, 
aby przygotować takie pro-
jekty lub jeden większy pro-
jekt, których łączna wartość 
wyniesie dokładnie 64 846,80 
zł. To ważne, bo niewykorzy-
stana część środków przepa-
da – informuje urząd gminy 
w Świerklańcu.
(ESP)

Pieniądze do wzięcia

Jest zgoda wojewody na bu-
dowę chodnika przy ul. Koro-
la w Bobrownikach Śląskich, 
dzielnicy Tarnowskich Gór.

Przy ul. Korola Generalna Dy-
rekcja Dróg Krajowych i Auto-
strad planuje budowę chod-
nika o długości ponad 800 m, 
zatoki autobusowej, oświe-
tlonych przejść dla pieszych 
oraz oświetlenia ulicznego. 
Wszystko ma być zrobione 
w przyszłym roku.

Chodnik będzie się roz-
poczynał od okolicy skrzy-
żowania ul. Korola z ul. Ra-
dzionkowską i  Wapienną, 
a zakończy się za ul. Kopal-
nianą. Zatokę autobusową za-
planowano w pobliżu skrzy-
żowania ul. Głównej i Józefa 
Korola.

Wykonawcą prac jest fir-
ma Gramar z Lublińca. War-
tość umowy to niemal 365 
tys. zł.
(ESP)

Będzie chodnik
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– Nasz szczytny cel osią-
gnęliśmy wspólnie, 

mieliśmy wsparcie 
wielu osób. Znaleź-
liśmy dom i osoby, 
które nas serdecz-

nie przyjęły. Cały czas 
otrzymujemy wsparcie 

właścicieli budynku – mówiła 
Bożena Kuzior, prezes stowa-
rzyszenia Amico Amicus.

Stowarzyszenie działa na 
rzecz ludzi starszych i niepeł-
nosprawnych oraz osób cho-
rych psychicznie. Stawia na 
wszechstronną pomoc miesz-
kańcom domu seniora, jako 
placówce opieki całodobowej.

Bożena Kuzior nie ukrywa-
ła, że nie brakowało trudnych 
chwil, jednak zawsze ktoś 

pomagał i udawało się zna-
leźć rozwiązanie problemu. 
Podkreślała również duże 
wsparcie ze strony urzędu 
gminy. – Współpracowali-
śmy z różnymi miastami, ale 
takiej życzliwości nigdy nie 
było. Urzędnicy ratowali nas 
z opresji – dodała prezes sto-
warzyszenia.

Danuta Pries, sekretarz 
gminy Krupski Młyn, zapew-
niła, że stowarzyszenie dalej 
może liczyć na pomoc oraz 
życzyła prowadzącym dom 
seniora wszystkiego dobrego 
i dużo wytrwałości. Starosta 
powiatu Adam Chmiel zwró-
cił uwagę, że społeczeństwo 
się starzeje i takich miejsc jak 
to będzie przybywać.

Podczas otwarcia domu 
seniora Amico Amicus 

m.in. wystąpili Bernadeta 
Kowalska i Przyjaciele, był 
wernisaż prac Jacka Pydy, 

tort i inne słodkości, upie-
czone także przez pracow-
ników.

NOWY DOM SENIORA W POWIECIE 
TARNOGÓRSKIM
Jest w nim 60 miejsc i niewiele wolnych już zostało. W Krupskim Młynie działa dom seniora Amico Amicus. W piątek, 25 lipca, 
zorganizowano jego oficjalne otwarcie.

Dom seniora symbolicznie otworzyli starosta Adam Chmiel 

i Bożena Kuzior, prezes stowarzyszenia Amico Amicus

Dla seniorów i gości wystąpiła m.in. Bernadeta Kowalska
 ZDJĘCIA: AGNIESZKA RECZKIN

Harcerski Klub Ratowniczy 

Hufca ZHP Ziemi Tarnogór-

skiej został wpisany do reje-

stru jednostek współpracują-

cych z systemem Państwowe 

Ratownictwo Medyczne. 

Jak podkreślają ratowni-
cy z  Tarnowskich Gór, są 
pierwszym klubem specjali-
stycznym Chorągwi Śląskiej 
ZHP, który znalazł się w tym 
rejestrze. 

„Jednostkami współpra-
cującymi z systemem PRM 
są podmioty, które w ramach 
swoich zadań ustawowych 

lub statutowych są obowią-
zane do niesienia pomocy 
osobom w stanie nagłego 
zagrożenia zdrowotnego” – 
czytamy na stronach admi-
nistracji rządowej. 

W przypadku takich orga-
nizacji jak HKR Tarnowskie 
Góry wpis do rejestru jest 
możliwy pod warunkiem, 
że osiągają gotowość opera-
cyjną w czasie nie dłuższym 
niż 30 minut od przekazania 
powiadomienia o zdarzeniu, 
dysponują odpowiednią licz-
bą ratowników i niezbędny-
mi środkami łączności.

W rejestrze podano infor-
macje, że HKR Tarnowskie 
Góry zajmuje się: kwalifi-
kowaną pierwszą pomocą, 
ratownictwem medycznym 
oraz poszukiwawczym. 

„Ogromnie się cieszy-
my, że możemy się rozwijać 
i tworzyć wspólne dzieło na 
oczach Tarnogórzan. Wcho-
dzimy na wyższy poziom 
działania – mamy wiele 
szczytów do zdobycia” – na-
pisali ratownicy na swoim 
pro� lu na Facebooku. Kolej-
ny cel to pozyskanie ambu-
lansu. (MIR)

HKR Tarnowskie Góry w rejestrze za gotowość operacyjną

Jak podkreślają ratownicy z Tarnowskich Gór, są pierwszym klubem specjalistycznym Chorągwi 

Śląskiej ZHP, który znalazł się w tym rejestrze
 FOT. JAROSŁAW MYŚLIWSKI

Anna Gołkowska przestała 

być po ośmiu latach prezeską 

stowarzyszenia Góry Kultu-

ry. Zrezygnowała w związku 

z objęciem stanowiska dyrek-

torki Tarnogórskiego Centrum 

Kultury.

W ubiegłym tygodniu odbyło 
się walne zebranie stowarzy-
szenia Góry Kultury. Przyjęto 
rezygnację dotychczasowej 
prezes Anny Gołkowskiej, 
a w wyniku głosowania nową 

prezeską została wybrana 
Aleksandra Sobota. 

– To był jeden z najważ-
niejszych etapów mojego ży-
cia. Góry Kultury to nie tylko 
organizacja – to wspólnota 
ludzi, którzy chcą zmieniać 
swoje otoczenie na lepsze. 
Praca w stowarzyszeniu na-
uczyła mnie nie tylko jak 
organizować wydarzenia czy 
pisać projekty, ale przede 
wszystkim – jak słuchać, 
współdziałać i budować re-

lacje oparte na zaufaniu 
i pasji – skomentowała Anna 
Gołkowska.

Góry Kultury są  zna-
ne w Tarnowskich Górach 
z wielu cennych inicjatyw, 
jak choćby trwający właśnie 
festiwal Teatralne Parkowa-
nie. 

– Stowarzyszenie to dziś 
rozpoznawalna marka, sil-
na społeczność i przestrzeń, 
w której dzieje się kultura 
– ta prawdziwa, bliska lu-

dziom. To dla mnie ogromna 
duma i radość. Wierzę głę-
boko, że Ola świetnie odnaj-
dzie się w tej roli – zna na-
sze wartości, współtworzyła 
wiele działań i wnosi świeże 
spojrzenie. Ja z kolei zostaję 
tuż obok – z sercem pełnym 
wdzięczności i gotowości do 
dalszego wspierania stowa-
rzyszenia, kiedy tylko będzie 
trzeba – deklaruje Anna Goł-
kowska.
(MIR)

Góry Kultury mają nową prezeskę

 FOT. GÓRY KULTURY
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Star t  był  przy kapli-
cy Grobu Pańskiego 

w  Potępie. Została 
zbudowana na wzór 
grobu w Jerozolimie. 

Podobno w Europie 
takich kaplic jest 17, a w 

Polsce tylko 3.
Zaczęło się od polowania 

i  ataku watahy wilków na 
hrabiego Jerzego Leonarda 
de Colonny w lasach w okoli-
cy Żyłki. Kiedy już wydawało 
się, że pożegna się z życiem, 
udało mu się wspiąć na lipę. 
W miejscu, w którym rosła, 
w 1672 r. ufundował kaplicę.

– Kazał mieszkańcowi Świ-
niowic jechać do Głogówka, 
żeby podpatrzył, jak wygląda 
tamtejsza kaplica. Dziś jed-
nak nasza jest cenniejsza, 
zachowała się w oryginalnym 
kształcie – podkreślał pro-
boszcz parafii w Kotach ks. 
Marcin Kwoczała. Wspominał 
też o znalezieniu w swoim ga-
rażu kolumny. Zaczął prowa-
dzić „dochodzenie” i ustalił, 
że pochodzi z kaplicy. Wróciła 

na swoje miejsce i jeszcze do-
robiono kolejne.

O historii Potępy i okolic 
opowiadał Michał Dramski. 
Mówił o  dwóch wersjach 
pochodzenia nazwy. Jedna 
wskazuje na to, że wioska była 
tak zniszczona po wojnach, 
że była jak potępiona. W daw-
nym herbie miała nawet 3 po-
staci w ogniu piekielnym. Być 
może chodzi też o właścicieli 
tutejszego młyna – Potępów. 
W miejscowości były również  
m.in. kuźnie, gdzie produko-
wano gwoździe.

Później uczestników wy-
darzenia na spacer po okolicy 
zabrał Czesław Tyrol. Trasa 
wiodła głównie wzdłuż Stoły 
i Małej Panwi – nie było zmi-
łuj, żeby zobaczyć ciekawe 
miejsca, trzeba się było cza-
sem przedzierać przez chasz-
cze. Co ciekawe, praktycznie 
nie było komarów.

Czesław Tyrol wyjaśniał, że 
nad Stołą działało kilka kuźni, 
tworzonych w przewężeniach 
pradoliny – dzięki temu było 
mniej pracy przy sypaniu 
grobli. W pewnym momen-

cie uczestnicy znaleźli się też 
w międzyrzeczu – między Sto-
łą a Małą Panwią. 

– Mała Panew to jedy-
na rzeka nizinna w Europie 
o takich walorach przyrod-
niczych. Meandruje, nie jest 
uregulowana, znajduje się 
w niej dużo głazów narzu-
towych – zachęcał Czesław 
Tyrol. Można się na przykład 
wybrać na babski rynek, 
zobaczyć ślady działalności 
bobrów, stanowiska wiązów, 
które nie dały się szkodnikom 
czy ciepłolubne murawy.

Po wycieczce uczestnicy 
zostali zaproszeni na grillo-
wanie w remizie OSP Potępa 
i posłuchali kolejnych opo-

wieści. Spacer zorganizowała 
grupa Lubliniec – ocalić od 
zapomnienia, zaangażowały 
się też m.in. sołectwo i gmina.

BYŁA JAK POTĘPIONA. SPACER 
PO POTĘPIE I OKOLICY
Od kaplicy przez chaszcze nad rzekę i potem na grillowanie do remizy. 20 lipca odbył się spacer historyczno-przyrodniczy 
po Potępie i okolicy.

Trasa spaceru wiodła m.in. wzdłuż brzegów Stoły i Małej Panwi
 ZDJĘCIA: AGNIESZKA RECZKIN

Czesław Tyrol jak zwykle z humorem opowiadał o przyrodzie

Można było zobaczyć m.in. ślady bobrów

Miłośnicy turystyki rowero-

wej mają powód do radości! 

W malowniczej dzielnicy Dru-

tarnia, w jednym z najbardziej 

urokliwych zakątków Kalet, 

powstała nowa stanica rowe-

rowa „Meandry Małej Panwi”. 

To doskonałe miejsce na odpo-

czynek podczas rowerowej wy-

prawy po kaletańskich lasach. 

Nowa stanica znajduje się tuż 
przy niezwykle malowniczym 
odcinku rzeki Mała Panew, 
której meandry tworzą nie-
powtarzalny krajobraz. Do-
jazd możliwy jest od strony 
ulicy Rzecznej (naprzeciwko 
ul. Wesołej), co sprawia, że 
łatwo tu tra� ć zarówno rowe-
rem, jak i pieszo.

Co oferuje stanica rowerowa 

w Drutarni?

Stanica „Meandry Małej 
Panwi” została zaprojekto-

wana na wzór sprawdzonych 
lokalizacji w Truszczycy, Ję-
drysku oraz Zielonej. Wypo-
sażono ją w: ławki i stoliki do 
odpoczynku, stojaki na rowe-
ry, kosze na śmieci, wkrótce 
będą tu także stacja naprawy 
rowerów, mapy informacyjne 
oraz ścieżka edukacyjna dla 
dzieci i dorosłych.

To idealna baza wypadowa 
dla rodzinnych wycieczek, 
wypraw rekreacyjnych czy 
dłuższych tras rowerowych 
po Kaletach i okolicach.

Pięć stanic – jedna rowerowa 

sieć Kalet

To już piąta stanica rowe-
rowa w Kaletach, która wzbo-
gaca infrastrukturę rekre-
acyjną miasta, łączącą dwie 
najbardziej oddalone dziel-
nice: Drutarnię i Zieloną. Od-
ległość między nimi to około 
16 kilometrów – świetna pro-

pozycja na weekendową trasę 
rowerową z przystankiem na 
odpoczynek wśród zieleni.

Od Truszczycy do Drutarni

Atrakcyjne warunki dla 
rowerzystów skłoniły władze 
Kalet do stworzenia infra-
struktury przyjaznej miłośni-
kom dwóch kółek. W 2019 r. 
powstała pierwsza stanica 
rowerowa, usytuowano ją 
w Truszczycy. To miejsce od-

poczynku, naprawy roweru 
i spotkań. Położona wśród 
starych dębów, w pobliżu Ma-
łej Panwi, sąsiaduje ze ścież-
ką edukacyjną z rzeźbionymi 
modelami grzybów autorstwa 
Ryszarda Wysockiego.

Sukces inicjatywy zaowo-
cował kolejnymi inwestycja-
mi. W 2020 r. oddano Stanicę 
Donnersmarcka na trasie 
rowerowej „Z Cisem Donner-
smarcka” o długości ponad 

20 km. Wkrótce powstała też 
Stanica Myśliwska – na tere-
nie użytkowanym przez Koło 
Łowieckie „Kania”. Tam rów-
nież urządzono ścieżkę edu-
kacyjną, prezentującą leśne 
zwierzęta w postaci dużych, 
drewnianych rzeźb.

W 2021 r. odbyło się pierw-
sze „Rajzowanie po kalyckich 
stanicach” – impreza rowe-
rowa z udziałem ponad 500 

uczestników. Przy każdej 
z  trzech stanic zorganizo-
wano atrakcje, a za zebranie 
pieczątek uczestnicy otrzymy-
wali gadżety. Wydarzenie do-
czekało się kolejnych edycji. 

W 2022 r. oddano kolejną 
stanicę, tym razem w Zielo-
nej. Jest przy Garbatym Most-
ku na Małej Panwi, na trasie 
Zielonej Pętli (9 km).
(MIR)

Stanica „Meandry Małej Panwi” otwarta

Stanica �Meandry Małej Panwi� została zaprojektowana na wzór 

sprawdzonych lokalizacji w Truszczycy, Jędrysku oraz Zielonej

Nowa stanica znajduje się tuż przy niezwykle malowniczym 

odcinku rzeki Mała Panew
 ZDJĘCIA: UM KALETY
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Wydarzenie zorgani-
zowano po raz trzy-

nasty. Okrągłe bo-
chenki wypieczone 
w  liczącym ponad 

100 lat piekarnioku 
rozchodziły się jak przy-

słowiowe świeże bułeczki 
podczas festynu.

Zabytkowy piec w  Świ-
niowicach ma długą i bogatą 
historię. – Chleb z tego pieca 
ludzie w Świniowicach jedli 
w czasie wojny i jeszcze wiele 
lat przed nią. Potem, jak moż-
na było już kupować, ludzie 
przestali piec w piekarnioku – 
wspomina Lucjan Sus, sołtys 
wsi i wieloletni radny gminy 
Tworóg. – Budynkiem zajmo-
wał się jeszcze pan Skrabania, 
ale kiedy umarł, zapadł się 
dach na piekarnioku, potem 
piec.

O renowacji zabytkowego 
obiektu zdecydowały słowa 
matki sołtysa. – Mama mi po-
wiedziała: „Synku, patrz, aż 
się serce kroi, że ten piekar-
niok się rozpada” – opowia-
da sołtys Sus. – Dostaliśmy 
pieniądze z programu „Myśl 
globalnie, działaj lokalnie”. 
3000 zł wydaliśmy na zduna, 
który wiedział, jak fachowo 
taki piec w piekarnioku trze-
ba odbudować. A resztę zro-
bili społecznie mieszkańcy 
i darczyńcy.

Piekarniok został  wy-
remontowany 14 lat temu. 
Rok później zorganizowano 
pierwsze Święto Pieczenia 
Chleba. W pierwszych latach 

imprezy obsługiwała pie-
karnia Szyguła, od trzech lat 
w pieczeniu chleba pomaga 
piekarnia Rogal z Wielowsi.

– Chleb wyszedł perfekcyj-
nie, to jest mistrzostwo świata 
– podkreśla Lucjan Sus.

Chleb z piekarnioka 
w Świniowicach

Ja k  w y p i ek a n o  ch l eb 
w  piekarnioku? W  sobotę 
można było zobaczyć to na 
własne oczy.

– Ważące 800 gramów 
bochenki piekły się około 
godziny. Jeden wypiek to 20 
bochenków chleba żytniego. 
On zawsze pęknie – tłumaczy 
piekarz Kazimierz Herrmann 
z piekarni Rogal. 

Receptura jest maksy-
malnie prosta i naturalna. 
– Żadnej chemii. Tylko żyto, 
zakwas, trochę drożdży, woda 
i sól. Więcej nic nie potrzeba 
– zapewnia piekarz. – Trzeba 
wszystko rozmieszać, następ-
nie musi dojrzeć. Potem drugi 
raz przemieszać. Delikatnie, 
bo może się zrobić stare cia-
sto, z którego już potem nic 
nie wyjdzie. Ciasto musi być 
ciągniste.

Doświadczenie to podsta-
wa. – Lata praktyki, ja mie-
szam na wyczucie. Bardzo 
ważny jest czas mieszania, 
jeżeli się przedobrzy, no to 
już koniec – podkreśla Kazi-
mierz Herrmann.

Temperatura pieczenia 
w zabytkowym piekarnioku 
wynosi 210-220°C. – Piecze 
się w tej chwili tak samo, jak 
piekło się wiele lat temu – 
zauważa piekarz. 

G d z i e  ła t w i e j  p i e c  – 
w piekarnioku czy w takim 
współczesnym piecu? – 
Mnie się tu dobrze piecze, 
tylko trzeba wyczuć piec. Jak 

się dobrze ustawi, wszystko 
wychodzi.

Świętowanie chleba
Po południu przy remizie 

OSP Świniowice odbył się 
festyn. Wystąpiła m.in. or-
kiestra dęta z Wielowsi, były 
atrakcje dla dzieci. Na uczest-
ników czekał również bufet. 
Ogromnym zainteresowa-
niem cieszył się tradycyjnie 
wypieczony chleb. Bochenki 
rozeszły się błyskawicznie.

BOCHENKI Z PIEKARNIOKA
W Świniowicach w gminie Tworóg odbyło się w sobotę Święto Pieczenia Chleba.

Okrągłe bochenki wypieczo-

ne w liczącym ponad 100 lat 

piekarnioku rozchodziły się 

podczas festynu jak przysło-

wiowe świeże bułeczki

Festyn rozpoczął sołtys 

Lucjan Sus

Po południu przy remizie OSP Świniowice odbył się festyn. Wystąpiła m.in. orkiestra dęta z Wielowsi
 ZDJĘCIA: JAROSŁAW MYŚLIWSKI

Edward Duda z Miasteczka 
Śląskiego świętował 90. uro-
dziny. Życzenia urodzinowe 
złożył mu m.in. burmistrz 
Tomasz Respondek.

Pan Edward urodził się 24 
lipca 1935 r. w Ożarowicach, 
w rodzinie robotniczej. Miał 
czworo rodzeństwa. Do szko-
ły podstawowej uczęszczał 
w Ożarowicach, a do szkoły 
zawodowej mechanicznej – 
w Tarnowskich Górach. Za-
wód wyuczony to ślusarz.

Pracę rozpoczął w wieku 
19 lat, gdy w ramach służby 
wojskowej został skierowa-
ny do kopalni „Szombierki”. 
Tam przepracował 28 lat. Na 

emeryturę przeszedł w wie-
ku 48 lat.

Jubilat żonę Helenę po-
znał w Brynicy, przez którą 
przejeżdżał rowerem do pra-
cy. Wychowali trójkę dzieci, 
doczekali się czterech wnu-
ków i czterech prawnuków. 
W  październiku państwo 
Dudowie świętowali 65-lecie 
pożycia małżeńskiego.

Pan Edward cieszy się 
dobrym zdrowiem. Lubi 
jeździć na rowerze – kiedyś 
były to dłuższe wycieczki 
rowerowe do Częstochowy 
czy na Górę Św. Anny, teraz 
dystanse są krótsze.

Jubilatowi życzymy wszyst-
kiego co najlepsze! (ESP)

90. urodziny pana Edwarda

Jubilat z burmistrzem Miasteczka Śląskiego
 FOT. ARCHIWUM UM MIASTECZKO ŚLĄSKIE

W piątek wieczorem w ra-
mach Teatralnego Parkowania 
wystąpił Teatr na Walizkach. 
Odbiegająca od poprzednich 
spektakli „Beczka śmiechu” 
pewnie niejednego widza za-
skoczyła. Góry Kultury przy-
gotowały w tym roku bardzo 
różnorodny repertuar. 

Anna Gulan przypomniała, 
że to już czwarty spektakl 
z cyklu Teatralnego Parkowa-
nia 2025. 

Klasyczne gagi, dowcip sy-
tuacyjny, stroje nawiązujące 
do ubioru clownów. Tym ra-
zem widzowie mogli poczuć 
się jak w cyrku, a aktorzy Te-

atru na Walizkach raz po raz 
wciągali publiczność w swój 
występ, tworząc niepowta-
rzalną atmosferę wspólnej 
zabawy. Spektakl rozbawił 
zarówno najmłodszych, jak 
i  dorosłych widzów, któ-
rzy aktywnie uczestniczyli 
w przedstawieniu. 

W najbliższą sobotę za-
prezentuje się Teatr Fuzja. 
O godz. 13 „Świat według Cio-
ci Jadzi”, a o godz. 21 „Roy-
bry`44”. 

Występy odbywają się 
przed muszlą koncertową 
w  parku Miejskim. Wstęp 
wolny.
(MIR)

Teatralne Parkowanie na półmetku

Obdukcja lekarska w wykonaniu teatralnym
 FOT. JAROSŁAW MYŚLIWSKI

Aram Kotandzhian nie wahał 
się narazić własnego życia 
i ruszył na ratunek 31-let-
niemu mieszkańcowi Mia-
steczka Śląskiego.

Do zdarzenia doszło w lipcu, 
przed północą. Pożar wy-
buchł w jednym z mieszkań 
w bloku na osiedlu przy ul. 
Srebrnej. Ewakuowano 20 
osób, w tym dzieci. 

Ogień pojawił się w kuch-
ni, gdzie lokator zostawił po-
trawę na gazie. Sam położył 
się spać. Jedzenie spaliło się, 
potem pożar objął całą kuch-
nię.

Aram Kotandzhian wywa-
żył drzwi mieszkania i wypro-
wadził 31-latka z zadymione-
go mieszkania. Gdyby nie 
jego szybka reakcja, lokator 
mógł zginąć.

21 lipca Aramowi Kotan-
dzhianowi za bohaterską po-
stawę podziękowali burmistrz 
Miasteczka Śląskiego Tomasz 
Respondek, przewodniczący 
rady miejskiej Roman Boino 
i radna Helena Pośpiech. – 
Pana odwaga jest nie tylko po-
wodem do dumy, ale i wzorem 
do naśladowania dla całej spo-
łeczności. Dziękujemy! – usły-
szał Aram Kotandzhian. (ESP)

Uratował lokatora płonącego 
mieszkania

Aramowi Kotandzhianowi za bohaterską postawę podziękowali 

przedstawiciele władz miasta
 FOT. ARCHIWUM UM MIASTECZKO ŚLĄSKIE
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Wiosną 2008 r. w  Tar-
nowskich Górach od-

było się sympozjum 
naukowe poświę-
cone prof. Carlowi 
Wernickemu. Po za-

kończeniu części histo-
ryczno-wspomnieniowej, 

goście przemieścili się na 
rynek, pod gmach kościoła 
ewangelicko-augsburskiego. 
Na elewacji budynku czeka-
ła już wmurowana tablica 
pamiątkowa. Uroczystego 
odsłonięcia dokonali bur-
mistrz Tarnowskich Gór Ar-
kadiusz Czech i ks. bp Tade-
usz Szurman, zwierzchnik 
diecezji katowickiej Kościoła 
Ewangelicko-Augsburskiego. 
Dwujęzyczny napis na tablicy 
oświadcza: „W tym kościele 
został ochrzczony 1 czerwca 
roku 1848 Carl Wernicke”.

Wspomnieniami z tamte-
go dnia dzieli się z czytelni-
kami „Gwarka” prof. dr hab. 
n. med. Józef Opara.
(MIR)

15 maja br.  minęła 120. 
rocznica śmierci prof. Carla 
Wernickego (1848-1905), wy-
bitnego niemieckiego neuro-
loga i psychiatry urodzone-
go w Tarnowskich Górach. 
Przypomniało mi to, że 9 

maja 2008 roku, jako założy-
ciel i prezes Polskiego Towa-
rzystwa Rehabilitacji Neuro-
logicznej, zorganizowałem 
sympozjum naukowe, które-
go najważniejszym fragmen-
tem była sesja historyczna 
poświęcona życiu i osiągnię-
ciom prof. Carla Wernickego, 
która odbyła się z okazji 160. 
rocznicy jego urodzin.

Uroczysta sesja odbyła się 
w zabytkowej sali sesyjnej 
Ratusza (Rynek 4). Wystąpili 
w niej m.in. prof. Michael 
Barnes z Newcastle – prezes 
Światowej Federacji Neuro
-Rehabilitacji (WFNR), prof. 
Klaus von Wild z Münster 
– sekretarz WFNR i prof. Ry-
szard Podemski – następca 
na Katedrze i Klinice Neuro-
logii Uniwersytetu Wrocław-
skiego. Następnie przeszli-
śmy na drugą stronę rynku, 
gdzie nastąpiło odsłonięcie 
tablicy pamiątkowej na ele-
wacji Kościoła Ewangelicko
-Augsburskiego Zbawiciela, 
w którym prof. Wernicke zo-
stał ochrzczony. 

Warto przypomnieć, że 
ten wybitny naukowiec, który 
dalsze lata swego życia zwią-
zał z  ważnymi ośrodkami 
medycznymi (m.in. Wrocław, 
Wiedeń, Berlin, Halle), przy-

szedł na świat i wychował się 
w Tarnowskich Górach.

Carl (Karl) Hugo Wilhelm 
Ernst Wernicke urodził się 15 
maja 1848 r. w Tarnowskich 
Górach jako syn sekretarza 
urzędu górniczego Friedri-
cha Wernickego i jego drugiej 
żony Auguste Amalie z domu 
Ziegert. Dwa tygodnie póź-
niej, 1 czerwca 1848 r., został 
ochrzczony w kościele ewan-
gelickim (Salvatorkirche). Ce-
remonii przewodniczył pro-
boszcz ks. dr Carl Chrystian 
Weber sprawujący urząd 
pastora w latach 1832-1883. 
Zapis o udzieleniu chrztu za-
chował się w księgach para-
� alnych do dziś. 

Rodzice Carla pobrali 
się w Tarnowskich Górach 
16 września 1845 r. Ojciec, 
wdowiec,  miał  wówczas 
40 lat, pochodził z Brzegu 
i był synem leśniczego. Carl 
był pierworodnym synem, 
a  imię otrzymał po dziad-
kach. Uczęszczał do szkoły 
ewangelickiej w  Tarnow-
skich Górach, która od 1854 r. 
mieściła się w budynku przy 
obecnej ul. Jana Bondkow-
skiego 2 (dziś w miejscu tym 
znajduje się Cech Rzemiosł 
Różnych i Przedsiębiorców). 
W  1870 roku ojciec został 

przeniesiony do Urzędu Gór-
niczego w Opolu, gdzie Carl 
uczęszczał do gimnazjum, 
następnie kontynuował na-
ukę w gimnazjum we Wro-
cławiu. 

W latach 1867-1870 studio-
wał na słynnym wrocławskim 
Królewskim Uniwersytecie 
Fryderyka Wilhelma (z któ-
rego wyszło 10 zdobywców 
Nagrody Nobla, m.in. Alois 
Alzheimer), po ukończeniu 
którego uczestniczył jako 
lekarz w wojnie francusko
-pruskiej. Od 1871 roku pra-
cował w klinice okulistycznej 
Uniwersytetu Wrocławskiego, 
a następnie w tamtejszym 
Szpitalu Wszystkich Świę-
tych. W tym samym czasie 
w Wiedniu prowadził bada-
nia nad uszkodzeniami ludz-
kiego mózgu. Od 1875 r. Carl 
Wernicke swoje życie zawo-
dowe związał z Uniwersyte-
tem Berlińskim, a konkretnie 
z jedną z najbardziej znanych 
klinik neuro-psychiatrycz-
nych ówczesnej Europy – 
Charité. Po roku pracy w tym 
ośrodku uzyskał habilitację, 
pisząc pracę pod kierun-
kiem prof. Carla Westphala. 
W 1885 r. został szefem ka-
tedry neurologii i psychiatrii 
Uniwersytetu Fryderyka Wil-

helma we Wrocławiu, a pięć 
lat później – profesorem 
zwyczajnym. Na rok przed 
tragiczną śmiercią objął kate-
drę psychiatrii Wydziału Me-
dycyny Uniwersytetu w Hal-
le. Zmarł 15 czerwca 1905 r. 
wskutek obrażeń, których 
doznał w czasie jazdy rowe-
rem w Dörrberg w Turyngii, 
odniesionych po potrąceniu 
przez furmankę (złamania że-
ber, odma płucna). Żył 57 lat.

Światową sławę Wernicke 
zawdzięcza badaniom nad 
uszkodzeniami mózgu. Do 
najważniejszych jego osią-

gnięć należy opublikowany 
w 1874 roku opis afazji senso-
rycznej, nazywanej obecnie 
od jego nazwiska afazją Wer-
nickego i odkrycie korowego 
ośrodka mowy (pole Brod-
mana 22), co przyniosło mu 
światową sławę już w wieku 
26 lat. Tablicę pamiątkową, 
zredagowaną w dwóch języ-
kach, można do dziś oglądać 
na ścianie frontowej Kościoła 
Zbawiciela.
PROF. DR HAB. N. MED. JÓZEF OPARA

SPECJALISTA NEUROLOGII I REHABILITACJI, 
ORDYNATOR W GCR „REPTY”  
W LATACH 1980-2008

PAMIĘCI WYBITNEGO 
TARNOGÓRZANINA

Uroczystego odsłonięcia tablicy poświęconej Carlowi Wernicke-

mu dokonali burmistrz Arkadiusz Czech i ks. bp Tadeusz Szurman, 

zwierzchnik diecezji katowickiej Kościoła Ewangelicko-Augsbur-

skiego
 FOT. ARCHIWUM GWARKA

Centrum Kultury Śląskiej 
w Nakle Śląskim zaprasza na 
zwiedzenie z przewodnikiem 
pałacu, mauzoleum i terenu, 
gdzie niegdyś był tor wyści-
gowy. Historię rodu Donner-
smarcków można też poznać 
w weekend w Świerklańcu.

„C o d z i e n n o ś ć  d aw nyc h 
mieszkańców pałacu w Na-
kle Śląskim, miejsce ich 
wiecznego spoczynku oraz 
legendarny tor wyścigowy 
hrabiowskich koni to tematy, 
którym poświęcone będą ko-
lejne spotkania wokół historii 
nakielskich Henckel von Don-
nersmarcków” – informują 
pracownicy CKŚ.

Zwiedzanie zaplanowa-
no w niedzielę, 3 sierpnia, 
o godz. 15. Bilety kosztują 20 
zł, zbiórka przy siedzibie cen-
trum, czyli pałacu hrabiów 
Henckel von Donnersmarck 
w Nakle Śląskim.

W sobotę stowarzyszenie 
Wrazidlok zaprasza z kolei na 
zwiedzanie Pałacu Kawalera 
w Świerklańcu. Przewodnik 
opowie o  historii obiektu 
i przybliży historię tym ra-
zem świerklanieckiej linii 
rodu Henckel von Donner-
smarck oraz jego najważniej-
szego przedstawiciela: Guida 
Henckel von Donnersmarcka 
i jego pierwszej żony Blanki 
La Paivy.

Początek zwiedzania 
o godz. 15, bilety kosztują 
20 zł.

W niedzielę będzie na-
tomiast oprowadzanie po 
zabytkowym parku w Świer-
klańcu. Zbiórka o godz. 15 
w  recepcji Pałacu Kawa-
lera. Przewodnik pokaże, 
gdzie stał Mały Wersal oraz 
dzieła Emmanuela Fremie-
ta, Jeana Baptista Carpeaux 
i Teodora Erdmana Kalide-
go. Opowie również o pod-
ziemiach parku, dwóch bio-
gazowniach, mauzoleach 
i wielkim dziele Petera Jo-
sepha Lennégo. Tu też bilet 
kosztuje 20 zł.
(ESP)

Donnersmarckowie bez tajemnic

Chętnych do zwiedzania Pałacu Kawalera i parku w Świerklańcu nie brakuje
 FOT. ARCHIWUM STOWARZYSZENIA WRAZIDLOK

W tym roku minęła 120. rocznica śmierci prof. Carla Wernickego, wybitnego 
neurologa i psychiatry. 17 lat temu na murach kościoła Zbawiciela, w którym został 
ochrzczony, odsłonięto upamiętniającą go tablicę. 
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Przygotowania do pochodu 
gwarkowskiego idą pełną 
parą.

Przedstawiciele Tarnogór-
skiego Centrum Kultury 
przejrzeli magazyny Łódz-
kiego Centrum Filmowego. 
Szukali rzeczy, które można 
wykorzystać podczas pocho-
du gwarkowskiego. W ich 
ręce wpadły suknie, kostiu-
my, surduty i czapki...

Wybór został dokonany, 
rzeczy zobaczymy 14 wrze-
śnia. Choć raczej nie te 
z pamiątkowego zdjęcia po 
buszowaniu w magazynach.
(ESP)

Ekipa TCK w Łodzi

Przedstawiciele Tarnogórskiego Centrum Kultury przejrzeli magazyny Łódzkiego Centrum Filmowego
 FOT. ARCHIWUM TCK

Oddział PTTK Ziemi Tarno-
górskiej zaprasza do udziału 
w konkursie fotograficznym 
„Wędrówki z aparatem foto-
graficznym po Tarnowskich Gó-
rach”. Wydarzenie towarzyszy 
obchodom 500-lecia powsta-
nia miasta i ma na celu promo-
wanie jego piękna, historii oraz 
wyjątkowego klimatu.

Konkurs adresowany jest 
do trzech grup wiekowych: 
dzieci do 14 lat, młodzieży 

od 14 do 18 lat oraz osób peł-
noletnich. Każdy uczestnik 
może zgłosić maksymalnie 
trzy fotografie przedsta-
wiające Tarnowskie Góry 
– zarówno te dobrze znane 
miejsca, jak i mniej oczywi-
ste zakątki. Mile widziane są 
prace czarno-białe. Ważne: 
zdjęcia nie mogą być foto-
montażem ani poddane cy-
frowej obróbce.

Fotografie w  formacie 
A5 należy dostarczyć oso-

biście do siedziby Oddziału 
PTTK przy ul. Górniczej 7 
w Tarnowskich Górach do 
30 września 2025 r. Każda 
praca musi być podpisana 
z tyłu: imię, nazwisko, wiek 
uczestnika, tytuł pracy oraz 
informacja o miejscu wyko-
nania zdjęcia. Wymagane 
jest także wypełnienie karty 
zgłoszenia i uiszczenie wpi-
sowego w wysokości 10 zł. 

Prace oceni komisja kon-
kursowa, przyznając nagro-

dy i wyróżnienia w każdej 
kategorii wiekowej. Ogło-
szenie wyników i wręczenie 
nagród odbędzie się 30 paź-
dziernika.

Zgłoszenie do konkursu 
oznacza akceptację regula-
minu oraz zgodę na nieod-
płatne wykorzystanie prac 
w  celach promocyjnych. 
Szczegóły dostępne są w re-
gulaminie konkursu w sie-
dzibie PTTK.
(MIR)

Z aparatem fotogra� cznym 
po Tarnowskich Górach

Wśród atrakcji na kąpieli-
sku na Księżej Górze znalazł 
się minikonkurs szachowy.

W minioną środę dziew-
czynki i   chłopcy w  wie-

ku szkolnym wzięli udział 
w konkursie szachowym na 
Księżej Górze. Wydarzenie 
było okazją nie tylko do za-
bawy, ale i rozwijania umie-

jętności logicznego myśle-
nia.

Zajęcia prowadził Rudolf 
Sobczyk, który o szachach 
wie wszystko. Oprócz kla-

sycznych rozgrywek były i za-
gadki szachowe. Prowadzący 
był zaskoczony spostrzegaw-
czością i sprytem młodych 
graczy. (ESP)

Minikonkurs szachowy na... kąpielisku

Wśród atrakcji na kąpielisku na Księżej Górze znalazł się minikonkurs szachowy
 FOT. ARCHIWUM MOSIR RADZIONKÓW

W wakacyjne środy, w godz. 17-19, można zwiedzać cmentarz 
żydowski przy ul. Gliwickiej w Tarnowskich Górach, na którym 
znajduje się także dom przedpogrzebowy. Przedstawiciele sto-
warzyszenia Gliwicka 66 opowiedzą o historii i kulturze tarno-
górskich Żydów, specyfice cmentarza i swojej działalności. Wstęp 
jest wolny. (ESP)
 FOT. ARCHIWUM GLIWICKA 66

W sobotę, 2 sierpnia, odbę-
dzie się Festyn Sołectwa Ży-
glin-Żyglinek – przy scenie 
przy ul. Południowej w Żygli-
nie. Start o godz. 16.

Na dobry początek wystąpi 
zespół taneczny Crazy New. 
O godz. 16.40 zaplanowano 
pokaz Dariusza Kołodziej-
czyka, rekordzisty Guinnessa 
w odbijaniu piłki głową.

O godz. 17.30 wystąpi Ka-
rolina Musialik, o godz. 18.15 
– Orkiestra Dęta Sołectwa Ży-
glin-Żyglinek i o godz. 19.15 

– zespół Re-Fonika. O godz. 
20 rozpocznie się dyskoteka, 
którą poprowadzi DJ Mateusz 
Ledwoń.

Ponadto będą licytacje, 
loteria i charytatywny turniej 
piłki nożnej dla Julki Rudaw-
skiej, ten ostatni na boisku 
LKS Żyglin. Mała miastecz-
kowianka urodziła się z roz-
szczepem kręgosłupa, jest 
podopieczną fundacji Spina.

Do tego dochodzą atrak-
cje dla dzieci, m.in. armatka 
z pianą.
(ESP)

Festyn z dyskoteką i akcja 
dla Julki

W niedzielę, 3 sierpnia, odbę-
dzie się Święto Ciapkapusty. 

Miejsce imprezy: plener za 
budynkiem Gminnego Cen-
trum Kultury i Informacji 
w Kochanowicach.

Program:
15.15 – występ grup ar-

tystycznych działających 
przy GCKiL: taneczna Street 
Dance, studio piosenki Eliza 
Nowak i Barbara Witkowska 

15.45 – koncert zespołu Za 
młodzi na sen 

16.20 – występ zespołu 
Kochciczanki 

17.00 – koncert Krzysztofa 
Gajdy 

18.00 – koncert Tomasza 
Calickiego 

19.30-24.00 – zabawa ta-
neczna z zespołem Exodus

Na uczestników będą cze-
kały także: śląska kuchnia 
z ciapkapustą, stoiska ręko-
dzielnicze, handlowe, gastro-
nomiczne, strefa animacji 
dla dzieci, konkursy.
(MIR)

Święto Ciapkapusty

ŚRODY NA GLIWICKIEJ NA 
PÓŁMETKU

ogłoszenia
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WITAMY NA ŚWIECIE
Publikujemy zdjęcia kolejnych maluszków, które przyszły na świat w szpitalu powiatowym w Tarnowskich Górach.  

Więcej zdjęć znajdziecie na naszej stronie internetowej gwarek.com.pl w zakładce „noworodki”. RED.

Alicja, córka Patrycji i Patryka, urodzona 16 lipca. 

Waga: 3140 g, długość: 57 cm

Felicja, córka Darii i Mateusza, urodzona 15 lipca. 

Waga: 3630 g, długość: 57 cm

Filip, syn Angeliki i Marka, urodzony 15 lipca. 

Waga: 4370 g, długość: 62 cm

Leon, syn Katarzyny i Łukasza, urodzony 15 lipca. 

Waga: 3690 g, długość: 59 cm

Milena, córka Oksany i Arkadiusza, urodzona 14 lipca. 

Waga: 3870 g, długość: 61 cm

Nikodem, syn Aleksandry i Sebasঞ ana, urodzony 14 lipca. 

Waga: 2615 g, długość: 49 cm

Rozalia, córka Pauliny i Sławomira, urodzona 11 lipca. 

Waga: 2690 g, długość: 51 cm

Staś, syn Magdaleny i Arkadiusza, urodzony 14 lipca. 

Waga: 2870 g, długość: 52 cm

Bruno, syn Kamili i Marঞ na, urodzony 4 czerwca. 

Waga: 3020 g, długość: 55 cm

Hania, córka Pauliny i Jacka, urodzona 4 czerwca. 

Waga: 4090 g, długość: 56 cm

eprasa.pl bd4185fc4b
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W poprzedni weekend w par-

ku Repeckim odbył się III 

Tarnogórski Turniej Łucz-

niczy 3D o Srebrną Sakwę 

Gwarków.

Wzięło w  nim udział pra-

wie 180 łuczników, m.in. ze 

Szczecina, Poznania, War-

szawy, Wrocławia, Krakowa, 

Rybnika, Raciborza, Opola, 

Tarnowa czy Łodzi.

– Dziękujemy za wspól-

ną zabawę, sportową rywa-

lizację, rozmowy i  waszą 

obecność – podkreślają 

członkowie Tarnogórskiego 

Stowarzyszenia Łucznicze-

go, które organizowało wy-

darzenie.

Oprócz zawodów łuczni-

czych, była też okazja pozna-

nia historii Tarnowskich Gór 

i okolic, o co zadbali członko-

wie Stowarzyszenia Miłośni-

ków Ziemi Tarnogórskiej.

W zawodach gospodarze 

poradzili sobie bardzo dobrze. 

Pierwsze miejsca w swoich 

kategoriach zajęli: Sebastian 

Olearczyk, Tomasz Olearczyk, 

Tosia Szula, Michał Gutkow-

ski, drugie: Filip Olearczyk, 

Adrian Adamiec, Konrad 

Stroba, Jagoda Podgruszecka, 

Michał Widawka, Hanna Szula 

i trzecie – Amelia Ilga. (ESP)

Łucznicy w parku Repeckim

Udział w turnieju wzięło prawie 180 łuczników
 FOT. TARNOGÓRSKIE STOWARZYSZENIE ŁUCZNICZE

W poprzedni weekend w Ir-

landii odbyły się Mistrzostwa 

Europy OCR na dystansie 400 

metrów. W zawodach nie za-

brakło silnej reprezentacji 

Polski, a w niej Matyldy Po-

dolskiej z Tarnowskich Gór, 

która wywalczyła aż trzy 

medale w różnych konkuren-

cjach.

Matylda Podolska, startująca 

w kategorii wiekowej 14-15 

lat, zdobyła brązowy medal 

w rywalizacji indywidualnej 

na dystansie 400 metrów. 

W sobotnim � nale pokazała 

ogromną determinację i zna-

komitą formę, co zaowoco-

wało miejscem na podium.

To jednak nie koniec suk-

cesów młodej zawodniczki. 

W sztafecie narodowej MIX 

TEAM, której była częścią 

obok Oskara Karcza, Hanny 

Piechoty i Tymona Szuflic-

kiego, Polska wywalczyła 

srebrny medal i tytuł wice-

mistrzów Europy. Drużyna 

stoczyła niezwykle zaciętą 

walkę do samego końca, po-

kazując jedność, siłę i ducha 

walki.

„Dodatkowo wystartowa-

łam na 2,4 km w elicie tro-

chę dla zabawy, ale tempo 

nadane przez resztę kobiet 

było mega mocne, więc do-

biegłam 3. na metę” – infor-

muje biegaczka z Tarnow-

skich Gór. 

Polscy zawodnicy odnieśli 

również sukces w sztafecie 

męskiej, zdobywając złoty 

medal i tytuł mistrzów Euro-

py. W skład drużyny weszli 

Tomasz Prykowski, Jakub 

Zawistowski, Kacper Gazu-

rek oraz Mateusz Strupiński.

M i s t r z o s t w a  E u r o p y 

OCR400 w  Irlandii  były 

dowodem na rosnącą siłę 

polskiego OCR na arenie 

międzynarodowej. Zarówno 

indywidualne osiągnięcia, 

jak i drużynowe sukcesy po-

kazują, że Polacy należą do 

ścisłej europejskiej czołówki 

w tej dynamicznie rozwijają-

cej się dyscyplinie.

Matylda Podolska, repre-

zentująca Tarnowskie Góry, 

potwierdziła, że jest jedną 

z najbardziej utalentowa-

nych zawodniczek młode-

go pokolenia. Jej wyniki 

i  wszechstronność budzą 

uznanie, a rozwój sportowy 

zapowiada kolejne sukcesy 

na międzynarodowych are-

nach. (MIR)

Matylda Podolska zdobyła 
srebro w Irlandii

Matylda Podolska
 FOT. ARCHIWUM KLUBU
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NIERUCHOMOŚCI

Do wynajęcia pokój w Tarnow-
skich Górach.  663 925 856

Działkę lub pole w Tarnowskich 
Górach lub okolicy kupię.  698 
293 737

BIURO NIERUCHOMOŚCI 
BEATA DZIĘKI 25-LETNIEMU 
DOŚWIADCZENIU OFERUJE 
PROFESJONALNĄ I KOMPLEK-
SOWĄ OBSŁUGĘ W SPRZEDAŻY, 
KUPNIE I WYNAJMIE DOMÓW, 
MIESZKAŃ I DZIAŁEK. ZAPRA-
SZAMY SERDECZNIE. Tarnow-
skie Góry, ul. Powstańców Śl. 
36. TEL. 602-185-338      600 
437 261 www.beatadom.pl

Mieszkanie w Tarnowskich 
Górach lub okolicy kupię.  698 
293 737

M-4, os. Przyjaźń, Saperów, 3. 
piętro, 330 tys. BEATA,  600 437 
261

Tarnowskie Góry, os. Gruzełki, 
duży atrakcyjny dom na ładnie 
zaaranżowanej i obsadzonej 
działce w doskonałej lokalizacji, 
również na prowadzenie dzia-
łalności usługowej i mieszkanie, 
995 000 zł. BEATA,  602 185 
338

Tarnowskie Góry, os. Kolejarzy, 
Konduktorska, widokowa działka 
815 m kw., 350 tys. i kilka o 
podobnych wymiarach w tym 
samym kompleksie i takiej samej 
cenie za metr kwadratowy. 
BEATA,  604 075 137

Stolarzowice, dom do remontu, 
239 tys. BEATA,  604 075 137

Dom do remontu w Tarnowskich 
Górach lub okolicy kupię. 698 
293 737

Strzybnica - działka budowlana 
z mediami, 1608 m kw., 305 tys. 
BEATA,  600 437 261

Na działalność lub do zamiesz-
kania - trzypokojowe mieszkanie 
w centrum Bytomia, 320 tys., 
104 m kw. BEATA,  600 437 261

M-3 Bytom - centrum, 54 m kw., 
169 tys. BEATA,  600 437 261

Tarnowskie Góry, ul. Grodzka, 
działka pod zabudowę, 2500 m 
kw., 299 tys. BEATA,  600 437 
261

Tarnowskie Góry centrum, budy-
nek dwurodzinny do zamiesz-
kania lub na działalność, 9 pokoi 
plus poddasze, działka 773 m, 1 
599 tys. BEATA,  602 185 338

Bytom, ul. Siemianowicka, 
działki rekreacyjne, 505 m kw., 
62 tys. Z możliwością zabudowy 
domków letniskowych, prąd i 
woda. BEATA,  600 437 261

Garaż murowany kupię. 698 293 
737

M-4, Tarnowskie Góry - Przy-
jaźń, 64 m kw., III piętro, sprze-
dam. Tel.  694 725 526

Kupię M-3 lub kawalerkę. Okoli-
ce Tarnowskich Gór. Do II piętra.  
500 499 713

RÓŻNE

Porządki w ogrodzie. 880 024 
633

Sprzedam sprzęt nagłaśniają-
cy: 2 kolumny 300W 40Ω oraz 
wzmacniacz prawa strona: 
250W 2 x 40Ω, lewa: 180W + 
180W 2 x 8Ω. 971 867 843, 889 
379 412

MOTORYZACYJNE

Stary samochód lub motocykl 
kupię.  698 293 737

Wynajmę garaż na ul. Towarowej 
w Tarnowskich Górach.  790 515 
198
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